
Martyna Jakubowicz, Na jednej skacz
Unoszę stopę i na drugiej półżartem hopw ślad za mną niepoważny połowiczny trop całe życie w chwiejnej równowadze niestety nic na to nie poradzę Unoszę stopę i na drugiej od niechcenia hycskaczę na bosaka nie przejmuję się nic a nic przez świat na jednej nodze skaczę niestety nie umiem już inaczej Unoszę stopę i na drugiej mimochodem skok szarża marszczy brwi groźnie woła równaj krok przez świat na jednej skaczę nodze obywatele zdziwieni srodze Miła gimnastyka i w ogóle bardzo zdrowy sport sąsiedzi oburzeni w oczach mają mord tacy serio i obiema na ziemi ślepi głusi nieczuli i niemi
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